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R ew izja ksiąg przedsiębiorstwa
i i .

W  uwagach na pow yższy tem at om ów iliśm y 
w  num erze 3/49 T ygodn ika  m ate ria ł ogó lny  o rtz  
zagadnień.a dotyczące spraw kasow ych. Zanim  
p rzys tąp im y dó om ów ien ia  dalszych zagadnień, 
k tó re  obe jm u je  re w iz ja  ks iąg przedsiębiorstwa, 
p-rogmemy zw rócić uwagę na czynność wstępną, 
k tó rą  poprzedza a p rzyn a jm n ie j pow inna poprze 
dzać każda 'rew iz ja  ks.ą-g to jest tzw. lus trac ja  
przedsiębiorstwa.

Księg i handlow e odzw ierc ied la ją  działalność 
danego przedsiębiorstwa. Działalność ta ma swe 
cechy charakterystycznie zależne od rodza ju  i za
kresu dzia ła lności i z te j p rzyczyny  do n ieodzow 
nych  czynności w stępnych każdej re w iz ji w ypa 
da za liczyć konieczność lu s tra c ji przeds.ejbi-or 
stwa, b y  po p rze jśc iu  poszczególnych dz ia łów  w y 
rob ić  sobie ogólne po jęc ie  o przedsięb iorstw ie , o 
jego działalności, o w arunkach  i m etodzie p ra 
cy, o zespole za trudn ionych  pracow n ików , o przede 
m iotach m a ją tko w ych  zna jdu jących  się w  p rzed 
s ięb iorstw ie , o zdolności p ro d u kcy jn e j i sprzeda
ży, o sprawności itp . danych, k tó re  w  dużym  s top 
n iu  nasuw ają się p rzy  w łaśc iw e j re w iz ji ksiąg. 
Lustrac ja  przedsięb iorstw a w  ten sposób pom y
ślana staje się n ie jako częścią in tegra lną  samej 
re w iz ji.

W  n ie k tó rych  przedsięb io rstw ach lustrac ja  
przedsiębiorstwa łączy  się bezpośrednio z samą 
rewizją," a m ianow ic ie  w  tych  wypadkach, w  k tó  
r.yćh m ate ria ł ks ięgow y nie zna jdu je  się w  b iu 
rze przedsiębiorstwa, lecz w  tym  diziale, k tó ry  lu 
s tru jem y. Dla p rzyk ładu  ma to m iejsce w  maga
zynie, w  k tó ry m  zna jdu je  się surow iec i inne m a 
te r ia ły  służące do p ro d u kc ji lub  tow ar go tow y do 
sprzedaży. Cennym  m ateria łem  dla re w iz ji są ró 
wnież tzw. k a r ty  pracy, k tó re  przebiega ją w cza
sie p ro d u k c ji w  przeds ięb io rs tw ie  p rzem ysłow ym  
i zna jdu ją  się w  tym  dziale w  chw ili, k ie d y  p ro 
dukc ja  jeszcze b iegnie zwłaszcza z uwagi na do 
konane n o ta tk i przez poszczególnych p ra co w n i

kó w  odnośnie zużytego surowca, m ate ria łu  po 
m ocniczego oraz czasu pracy. Jest to m ateria ł 
ka lku la cy jn y , k tó ry  jako  część składowa rachun
kow ośc i mą sw o je  znaczenie- p rzy  przeprow a 
dzan.u re w iz ji ks.ąg przedsiębiorstwa.

Kontrola ilościowa.
K on tro la  ilośc iow a, inaczej zwana księgą ma

gazynową lub  tow arow ą, stanowi, p rzy  re w iz ji je 
den z na jba rdz ie j podstaw ow ych  m uter.am  w 
dow odow ych w  czasie rew .z ji. Zainteresowane 
w  tym  m ate ria le  w ładze w y d a ły  odpow ie
dnie przepisy, k tó re  po- dziś dzień należą do 
je d n ych  z na jba rdz ie j is to tnych  i  w ażnych dla 
przedsiębiorstwa. P isaliśm y na ten temat n ie je 
dnokro tn ie  ,na łam ach naszego- Tygodnika, a mim,o 
to w  p rak tyce  n ie  rzadko dow iadu jem y się 
z m ia roda jnych  stron o zbyt. p o b łaż liw ym  trakt-o 
w an iu  k o n tro li ilośc iow e j. Składają się na to 
różne przyczyny, k tó re  rzadko k ie d y  zna jdu ją  
swoje uspraw ied liw ien ie . Do n ich  p rzyk ładow o 
zaliczyć w ypada następujące:
,1. nieznajomość odpow iedn ich  przep isów  i za

rządzeń,
,2. lekceważenie te j sp raw y ze s trony  k ie ro w n i 

otwa,
3. lekceważenie ciążącej z tego ty tu łu  odpow ie 

dzielności zainteresowanych pracow n ików ,
4. b rak  w łaśc iw e j w spó łp racy  m iędzy p racow n i

kam i, k tó rz y  z ko n tro lą  ilośc iow ą są zw iązani,
5. trak tow an ie  k o n tro li ilo śc iow e j jako czynno 

ści zbędnej, a na jw yże j jako  pobocznej o- m i
n im a lnym  znaczeniu dla całości spraw zw ę ża 
nych  z prowadzeniem  ksiąg przedsiębiorstwa. 
N iezależnie od pow yższych przyczyn, k tó re  są

ja sk ra w ym  przestępstwem  ze s trony  zaintereso 
w anych  daną pracą, są i tak ie  p rzyczyny  n 'e -god  
nośc i k o n tro li ilośc iow e j, k tó re  -raczej przerzucić 
wypada na ciężar rew iden tów  i to w  ty ch  w y 
padkach. gdy pragnie się s tw ie rdz ić  idealną ró w 
n ię  matematyczną.
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N ie  u lega na jm n ie jsze j w ą tp liw ośc i, że k o n 
tro la  ilośc iow a -to aparat w y ją tk o w e j w ag i p rzy
przeprow adzan iu  re w iz ji ksiąg, —  m ate ria ł re w i
zy jn y , k tó ry  z pom in ięc iem  in n ych  ksiąg p ro w a 
dzonych przez p rzedsięb io rstw o pozw o li ustalić 
w y n ik i dzia ła lności, usta lić rzetelność zapisków 
i lo ja lność p rzeds ięb io rcy  w  stosunku do w ładz 
i społeczeństwa. Z d rug ie j s tro n y  zdrowo p o ję ty  
rozsądek w yraźn ie  dyk tu je , że p rzy  k o n tro li ilo- 
ilośc iow e j me w  każdym  w yp a d ku  znajdziem y 
idealną m atem atyczną zgodność stanu rze czyw i
stego ze stanem księgow ym . N ie w ą tp liw ie  są pe
wnego rodza ju  a rty k u ły , surowce, m a te ria ły  po 
mocnicze i go tow y tow ar, co do k tó ry c h  n ie  po
w inno  i n ie  może 'być różn ic  w  stanie rzeczyw i
stym  il ks ięgow ym . M a  to  szczególnie m iejsce, 
g d y  w ym ien ione  a r ty k u ły  lic z y m y  na sztuk i p rzy  
jednoczesnym  założeniu, że da się je  bez większe ■ 
go nak ładu  p racy  po liczyć. G orze j jest, gdy cho
dzi o ilość w yrażoną w  jednostkach wagi. M ó 
wiąc. o sztukach w  odn ies ien iu  do a rty k u łó w  ja 
ko  p rzyk ła d  mogą posłużyć małego fo rm atu  na 
le p k i na opakow an ie  gotowego tow aru . Trudno 
wym agać, b y  co do jo ty  stan rzeczyw is ty  b y ł 
zawsze zgodny za stanem księgow ym . I  n ieste ty 
na tym  odcinku w  p ra k tyce  n a tra fia m y  p rzy  re 
w iz ji ks iąg na /anomalia, k tó re  w  w y n ik u  s tw a
rzają n:e ty le  k ło p o tliw e  rozw iązanie, ile  p rzykre  
s k u tk i prawne. R ew ident p o jm u ją cy  dobrze swe 
obow iązk i w  ‘tych  w ypadkach w m ien  k ie row ać 
się zasadą m ożliw ości za istn ien ia  ta k ie j czy inne j 
dy fe renc ji. Zgodność przytoczonego a r ty k u łu  do 
jednostk i jes t w  p ra k tyce  sprawą w yk luczoną, a 
jeże li za istn ie je  zgodność, to będzie to raczej bar
dzo rzadkim  przypadkiem .

W spom ina jąc o  a rtyku łach , k tó re  w yrażam y 
w  jednostkach w agi, trudno w yk lu czyć  pew nych 
odchyleń w  k ilku n a s tu  czy  k ilku se t gramach przy 
a rtyku łach , k tó re  m ają swe zapasy w  setkach k i 
lo  gram ów lu b  tonach. D la p rzyk ła d u  stan ks ię 
gow y w ykazu je  w  pew nym  dn iu  ilość 165 kg, a 
stan rzeczyw is ty  —  165,200 kg. D y fe re n c ji 200 
gram ów  na leży do sp raw y czysto życiowej- i w  
żadnym  w ypadku  nie pow inna  być przedm iotem  
sporu. N a tu ra ln ie  w  odn ies ien iu  d'o tych  różnic 
uw zg lędn ia  się p rzy  re w iz ji rodzaj i wartość da
nego a rtÿku lu . W  odn iesien iu  do a rtyku łó w , k tó 
rych  w artość jes t bardzo w ysoka  kon tro la  ilościo 
*wa n ie  może .w ykazać w ie lk ic h  odchyleń, gdyż 
naw et p rzy  p rzyk ładow o  200 gram ow ej dy fe renc ji 
w artość te j nóiżnicy może wysoce w p łynąć  na w y  
nilk działalności przedsiębiorstwa.

Jeżeli z k o le i na d rug im  m ie jscu poruszam y 
kw estię  k o n tro li ilośc iow e j, to  przede w szystk im  
dlatego, że n ies te ty  w  p ra k tyce  napo tykam y na 
dość poważne b łę d y  i lekcew ażenie ze s tro n y  o- 
sób prow adzących ko n tro lę  ilościową.

K o n tro lę  ilośc iow ą  p row adz im y zgodnie z o- 
bow iązu jącym i przepisam i ilośc iow o bądź też ilo 
ściow o i  w artośc iow o. W y b ó r na ty m  odcinku 
jest dow o lny . W  zakresie prow adzen ia ko n tro li 
ilośc iow e j is tn ie je  obow iązek prow adzen ia je j na 
'bieżąco, —  to znaczy zm iany w in n y  być  u w id o cz 
n ione codzienn ie i  bieżąco. W  te j m a te rii n ie  d y 
sponu jem y m ożliw ością  zalegania 14-dniam!i, —  
ja k  to  ma m iejsce w  odn ies ien iu  do rozp row a

dzenia poszczególnych 'transakcyj na postBczegó- 
ne kon ta  ks ięg i g łów ne j,

Rew izja  ks.ąg w  zakresie k o n tro li ilo śc iow e j 
stw ierdza m iędzy innym i, czy ko n tro la  ilośc iow a 
jest prow adzona w ediug pewnego- z g ó ry  u łożo
nego planu. M am y -tutaj na m yś li odpowiedni- 
pc dzia ł surow ców , m a te ria łów  pom ocniczych i 
go to w ych  w y ro b ó w  na pewne g ru p y  czy k lasy, —  
je że li wolno- je  p row adzić  zespołowo. Na tym  
-odcinku is tn ie je  rów n ież pew ien  chan-s. N-a- pod
staw ie kom petenc ji udzie lone j p-rzez M in is tra  
Skarbu, Izb y  P rzem ysłow o-H andlow e opracow u ją  
dane d k  poszczególnych branż, k tó re  a r ty k u ły  
mogą być prowadzone w  jednym  zespole. Jeżeli 
dotychczas b rak  ta k ich  d-anych, lep ie j p row adzić 
dane a r ty k u ły  oddzieln ie.

Zlecone agendy w  zakresie k o n tro li ilo śc io w e j 
są niezależnie «od w ym ogów  podyk tow a nych  p rze 
pisano» cennym  m ateria łem  dila przedsiębiorstwa 
i b y ło b y  błędem uw aża j tę czynność jako  nakaz 
-i -zlecenie. K o n tro la  ilo śc iow a  stanow i p rzy  re 
w iz j i  ks iąg do-stateczne -narzędzie spraw dzianu io- 
b ro tó w  u ja w n io n ych  przez, przedsięb iorstw o. Jest 
-ona da le j w skaźn ik iem  często tliw ości -danego a r
ty k u łu .  ̂ Stan począ tkow y ilo ś c io w y  i  w a rto śc io 
w y  pow iększony o- zakup a pom nie jszony o sprze
daż pozw ala porów nać w artość sprzedaży. O siąg
n ię te  w  ten sposób w y n ik i pozw olą  nam usta lić 
■zysk b ru tto , k tó ry  z d rug ie j s tro n y  w yprow adza
m y  z podstaw ow ych ksiąg przedsiębiorstwa, t j.  
;z ko n t ks ięg i -głównej.

W  jednym  z -a rtyku łów  na  -te-mat k o n tro li i lo 
śc iow ej podanych na łam ach naszego- p ism a w  u- 
\biegtym  noku p isa liśm y  o konieczności w y k a z y 
wania różm-c p rzy  tzw. sam okontro li. N ie s te ty  
w  p ra k tyce  ba-rdzo rzadko  m ożna s tw ie rdz ić  tego 
rodzaju ko re k ty . Sporządzona w  końcu  -minio
nego ro ku  gospodarczego- -inwentura zmuszała nas 
do w yró w n a n ia  dyferen-cji, ale jednorazow a tego 
rodza ju  czynność w  ro ku  to  za mało- —  b y ła b y  
ona dowodem  n iezrozum ien ia  ce low ości p ro w a 
dzenia k o n tro li iltościowęj.

D la rew iden ta  n o ta tk i o przebiegu a rty k u łó w  
w  przedsięb io rstw ie  są cennym  m ateria łem  { za
licza się je  do na jw ażn ie jszych .

Z pow yższych p rzyczyn  tem u zagadn ien iu  w y 
pada w ięce j energ ii pośw ięcić. M am y co praw da 
podstawę prawną, k tó ra  pozw ala  ubiegać się o 
■zwolnienie z prowadzen ia kon tr, ilośc iow e j, —  n ie  
należy jednak  tego ustępstwa generalizować w  
stosunku do w szystk ich  przedsięb iorstw . Sprawa- 
zw o ln ień  na leży do n ie liczn ych  przedsięb io rstw  
i  -tylko w  w ypadkach pow szechn ie uzasadnionych 
i zrozum ia łych.

N iezależnie od dokonyw anych  zapisków w  k o n 
tro li ilośc iow e j, k tó ra  na jczęście j jes t p-o dziś dzień 
prow adzona systemem ka rto te ko w ym , zwraca 
się p rzy  re w iz ji ksiąg p rzedsięb io rstw a uwagę 
na dow ody m agazynowe, na podstaw ie k tó rych  
dokonu jem y ,na- poszczególnych ka rtach  k o n tro li 
zapisów. K w ity  m agazynowe „M agazyn  p rz y jm ie " 
łub „Magazyn- w yd a " w in n y  być  zgodne z. wszyst
k im i i-nnymi dokum entam i, k tó re  m ają ze -sobą 
łączność. D la p rzyk ła d u  w ypada w ym ien ić  takie, 
j : k  ds ty  przewozowe, na k tó ry c h  m am y w .n ie k tó 



-  39 -

ry c h  w ypadkach  w yraźne  dane co do wagi, —  
dalej fa k tu ry  zakupu, kop ie  fa k tu r sprzedaży, k a r
ty  pracy, k a r ty  zam ówień itd .

K o n tro la  'Ilościowa jako  tzw . księga- m agazy
now a czy tow arow a  w inna  m ieć sw o je  udoku
m entowanie , podobnie ja k  to czyn im y p rzy  p ro 
w adzeniu rapo rtów  kasow ych, do k tó rych  w p isu 
jem y  w p ły w y  lufo rozchody na podstaw ie d o w o 
dów. D ow ód k o n tro li ilo śc io w e j jes t dowodem 
w ew nętrznym  asygnow anym  przez osoby dto tego

Orzecznictwo w  spraw ach
W  grudn iow ym  numerze „U staw odaw stw a 

Gospodarczego" (dodatku m iesięcznego do „Ż yc ia  
Gospodarczego") opub likow ano  w y ją tk i, z n a j
nowszego orzecznictw a Sądu Najwyższego K. 
•oraz N a jw . Sądu W o jskow ego , dotyczącego spraw 
gospodarczych. N ie k tó re  z tych  w y ją tk ó w  p o 
siadające szczególne znaczenie, p rzed rukow u je 
m y  niżej.
(Pojęcie sabotażu. Nieistnienie podziału na sa
botaż „polityczny" i „gospodarczy". Sabotaż nie 
jest „przestępstwem celowym". Pobudki działania. 
Sabotaż przez zaniechanie. Pojęcie „zakładu" i 
„zakładu użyteczności publicznej").

1. „Przestępstwo sabotażu jest pojęciem sto 
sunkowo nowym w prawie karnym nie tylko  
polskim, lecz i całego świata cywilizowanego', 
istnieje ono mniej więcej od początku bieżącego 
stulecia i w  tym  krótkim  okresie przechodziło (i 
jeszcze przechodzi) szereg transformacyj. W  m iarę  
g igantycznego rozw o ju  przem ysłu  w  p rzodu ją 
cych  k ra ja ch  E uropy i  A m e ry k i na prze łom ie 
w ie kó w  X IX  i X X  oraz o rgan iczn ie  zi tym  zw iąza
nego zaostrzenia w a lk i k lasow ej, jednym  ze środ
kó w  obrony (klasy robotniczej) przed w yzysk iem  
kap ita lis tycznym  sta ł się sabotaż, po lega jący 
p ie rw o tn ie  na um yś lnym  uszkadzaniu przez ro 
b o tn ikó w  m aszyn i  narzędzi p racy, na um yślnym  
uszkadzaniu lu b  n iszczen iu  p rodukc ji. P rze ja
w ia ł się on w  różnych  form ach, czy  to w  postaci 
w yko n yw a n ia  p ra cy  szybko, lecz źle (przeważnie 
we Francji) —  czy też w  ¡postaci p racy  um yśln ie  
zw o ln io n e j fltzw. „s tra jk  w ło s k i") . Zgodn ie  .ze 
spostrzeżeniam i k ry m in o lo g ó w  ang ie lsk ich  m ógł 
sabotaż p rzyb ie rać w  dalszym  sw ym  rozw o ju  
rów nież form ę „w o rk in g  to ru le ", czy li w y k o n y 
w an ia  p racy  z przesadnie skrupu la tnym  w y p e ł
n ian iem  wszelk ich zarządzeń i  ¡przepisów fo rm a l
nych, co w  konsekw en c ji p row adzi do celowego 
zmniejszenia, ja k  np. w  k o le jn ic tw ie , tem pa p racy  
i  u jem nie w p ływ a  na je j w yn ik i.

Z  w ybuchem  p ie rw sze j w o jn y  św ia tow e j pod 
po jęcie  sabo tażu ’‘podpadły nowe rodza je  p rze
stępstw  już  o pod łożu n ie  sp-ołecznym, lecz; w y 
b itn ie  po litycznym : um yślne uszkadzanie maszyn, 
narzędzi, p ro d u kc ji i  urządzeń przez agentów  
państw  n ie p rzy ja c ie lsk ich  w  celu zm niejszenia 
po tenc ja łu  m ilita rnego  j  gospodarczego k ra ju , 
w  k tó ry m  a k ty  sabotażu b y ły  upraw iane. Szero
k ie  ro zm ia ry  p rzyb ra ł te n  rodza j sabotażu w  cza
sie drugie) w o jn y  św ia tow e j w  zakładach prze
m ys łow ych  i kom un ikacy jnych , w  k tó ry c h  p rzy  
m usowo zatrudniano o b yw a te li k ra jó w  podb itych : 
m asowo rozpowszechniana b y ła  praca pow olna

w  przedsięb io rstw ie  upoważnione. Dew iza ks ię 
gowego „żadnego- ks ięgow an ia  bez dowtodu" -od
nosi się zatem w  całe j pe łn i do prow adzonej w  
p rzeds ięb io rs tw ie  kontrfo li ilo śc iow e j. Czynności 
re w izy jn e  n ie w ą tp liw ie  te sp raw y obejm ują, a 
bezpodstawne, t j.  zapisy bez udokum entowania 
stanow ią dostateczny pow ód odrzucenia tego -rb - 
'dzaju 'ksiąg i uznanie ich  jako  n iew ia rygodne  i 
n ierzete lne.

(Ciąg dalszy nastąpi)

» przestępstwa gospodarcze
(„znak żó łw ia "), sypanie p iasku do try b ó w  ma
szyn, dodawanie cuk ru  do benzyny sam ochodo
w e j itp .

Now ym  i zupełnie odmiennym rodzajem sabo
tażu, aczkolwiek posługującym się nie tylko tymi 
samymi środkami, lecz stosującym najbardziej 
zmyślne środki o przeróżnej rozpiętości, jest sa
botaż sk ie row any przeciw państwu i narcidoWi, 
uprawiany przez wyżutą ze swego stanu posiada
nia klasę kapitalistyczną i je j satelitów w Rosji 
p »rewolucyjnej oraz w  krajach współczesnej de 
m ckracji ludowej. W  Z. S. R. R. p rze ja w ił się sa
botaż tego rodza ju  p ierwotnie- w  postaci w s trz y 
m yw an ia  się od p racy  starego aparatu u rzędn i
czego .tuż po re w o lu c ji październ ikowej. 1917 r., 
następnie zaś, w  m iarę pog łęb ian ia  się rew o luc ji, 
w  fo rm ie  um yślnego niszczenia i uszkadzania nie 
ty lk o  urządzeń, maszyn, narzędzi i p rodukc ji, lecz 
w  postaci podpa lan ia  i wysadzania w  pow ie trze  
fa b ry k  i  in n ych  zakładów  użyteczności pub liczne j, 
za tap ian ia  kopa lń  i szybów, podpa lan ia  zapasów 
zboża, p ro jek tow an ia  now ych  b udow li z tak im  
obliczeniem , b y  się w kró tce  z a w a liły  itp .

W  Polsce lu d o w e j e lem enty reakcy jne  w  w y  
n ik u  poniesionej w  w ybo rach  -dio Sejmu w  stycz
n iu  1947 r. druzgocącej k lę sk i zm ie n iły  swą ta k 
ty kę  zw alczania u s tro ju  dem okratycznego z do
tychczasow ej szeroko stosow ane j o tw a rte j w a lk i 
p rzy  pom ocy uzb ro jonych  -band „le śn ych ", gw a ł
to w n ych  zamachów na urzędy państwowe, m or
dów  o podłożu p o lityczn ym  —■ na  obliczoną na 
dłuższą metę akcję  m n ie j gw ałtow nego, cichego 
podryw an ia  i  podkopyw an ia  w y s iłk ó w  całego na 
rodu  polskiego w  k ie ru n ku  odbud ow y k ra ju  i  go
spodark i narodow ej. Jedńą z odm ian te j w yb itn ie  
an typaństw ow e j i an tynarodow e j a kc ji jest sa
botaż gospodarczy, co zm usiło praw odaw cę p o l
skiego do umieszczenia odpow iedn iego przepisu 
karnego w  rozdzia le  „p rzestępstw  p rzec iw  bezp ie
czeństwu pub licznem u" dekre tu  -z dn ia  13 czerwca 
1946 r. o przestępstwach szczególnie niebezpiecz
n ych  w  okres ie  odbudow y Państwa i  opatrzenie 
go; szczególnie surową sankcją  kanną.

Is to ta  popełn ionego przez w szystk ich  skaza
nych  przestępstwa sabotażu polega na tym , że 
sw ym i przestępczym i czynam i wszyscy skazani, 
przez w yco fan ie  z n iezm iern ie  szczupłych zaso
bów  k ra ju  w  dziedzinie tłuszczów  jada lnych  ok. 
5 ton  -oleju kokosow ego i przerzucenie te j ilo śc i 
tłuszczu do fa b ry k a c ji technicznej, a rów nocześ
nie przez w yku p ie n ie  na ry n k u  k ie le c k im  Łakiejże 
ilośc i s łon iny , u tru d n ili p raw id łow e  dzia łan ie  ta 
k ie g o  zakładu  użyteczności pub liczne j, ja k im
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w dziedzinie zaopa tryw an ia  ludności w artykuły  
p ie rw sze j po trzeby jes t n ie w ą tp liw ie  apar-att apro 
W izacy jno-rozdz ie lczy Państwa —  M in is te rs tw o  
A p ro w iza c ji. Pojęcie „zakładu" obejmuje bowiem  
me tyiko, jak  to cgraiuLcza psjawo przemysłowe 
iuo ustawa 10 państw, podatku od obrotu —  pe 
wren kompleks gospodarczy, umiejscowiony 
w określonych granicach fizycznych (zakład fab
ryczny, ieczntWy, zastawnicj/y tub tp.), lecz rów
nież instytucję o rozległej, nie umiejscowionej fi- 
zycsznjie działalności, jak  np. znane prawu polskie 
mu zakłady ubezpieczeń społecznych, ubezpie
czeń wzajemnych, badania żywności i przedmio
tów użytku itp. N aw et z p u n k tu  w idzen ia  czysto 
językow ego  „zak ładem " jest n ie ty lk o  „m ie jsce  
zib.orowej p ra cy ", lecz rów n ież  „fundac ja , in 
s ty tuc ja , in s ty tu t"  (s ło w n ik  Karłow icza) lub w ię 
cej —  „to , co jes t założone", a w ięo  „ in s ty tu c ja , 
in s ty tu t p ryw a tn y , społeczny, rządow y, pośw ię 
cony  u ży tko w i pub licznem u" (Ilu s trow any  slow 
n ik  ję zyka  po lsk iego M . A rcta ).

Pobudki działania poszczególnych sprawców 
są dla zastosowania art. 3 dekretu z 13 czerwca 
1946 r. obojętne. Sprawca odpowiada, jak  komen
tuje ten przepis pz|of. Siewierski (komentarz do 
„Małego kodeksu karnego" teza 6 pod art. 3 de
kretu), zarówno za działanie z pobudek politycz
nych jak i osobistych, a więcj i z cihęci zysku".

(Z postanow ien ia  N a jw yższego Sądu W o js k o 
wego z dn. 9. I. 1948 r. w  spraw ie  mr Sn O dw  S. 
3233/47).

2. S tw ie rdziw szy, ja ko  starszy nadzorca nad 
insta lac jam i e lektrycznym i) w  kopa ln i węgla im. 
Józefa W ieczo rka  w  Janow ie, żie nakrę tka  p rzy  
sprzęgle w  kab lu  w rę b ó w k i na oddzia le „A n d rze j 
Zachód" jeslt rozluźn iona, ¡skazany ogran iczy ! się 
do dokonania odpow iedniego w p isu  d-o ks ięg i ob
jazdow ej, dając zlecenie zreperow ania swemu po 
m ocnJkow i współ-oskarżonemu S. S, znów  zado
w ó l,! się tym , że z lec ił w ykonan ie  repa rac ji e lek
try k o w i K. Ten .zaś, m ając inną pracę, sprzęgła 
n ie  nap raw ił, o czym po 4 dn iach  zam eldował S.' 
W ed ług  s łów  S. K. m eldow ał -o tym  w  obecności 
L. Zarów no L. ja k  i  S. pa  rozpraw ie  sądowej' 
tw ierdzili-, że jednak sprzęgło zostało w  następ
stw ie  zreperowan-e, ja k k o lw ie k  w  .śledztwie in a 
czej tę sprawę przedstaw ia li, -odmienne zaś swe 
w y jaśn ien ia  złożone w  to ku  śledztwa uzasadniali 
oba j -tym, że b y li zdenerw ow an i i wystraszeni. 
W b re w  istn ie jącem u porządkow i, reperacja  ta d-o 
ks ięg i ob jazdow ej n ie  b y ła  wpisana. W sku tek  
uszkodzenia sprzęgła po k i lk u  dniach na oddziale 
„A n d rz e j Zachód" w yb u ch ł pożar, k tó ry  przez 
zniszczenie urządz-eń, m ate ria łów , ka b li i w s trzy 
manie w yd o b yc ia  w ęgla  przez przeszło 2 miesiące 
spow-cdowal s tra ty , przekracza jące 55 m ilionów  
zł, p rzy  czym  w  pożarze zg iną ł p racow n ik  ko p a ln i 
—- jen iec n iem ieck i. Zgodnie z orzeczeniem b ie g 
łych , p rzyczyną  pożaru  b y ło  zwarcie prądu 
w  -sprzęgle, p-o-wodem zaś —  zepsucie sprzęgła, 
o k tó ry m  b y ła  m-owa w yże j. W  -tym stanie rzeczy 
wobec -niedopełnienia przez obydw u skazanych 
ciążącego na -nich obow iązku  służbowego •—  ¡na
tychm iastow ego dokonania repe rac ji uszkodzo
ne j in s ta la c ji e lek tryczne j — - są-d I in s ta n c ji 
zgodnie z w y n ik ie m  przew odu  sądowego i na 
podstaw ie  zebranego m ateriału dowodowego

słusznie uznał w inę obydw u  skazanych za udo
w odnioną i trafni.e z a kw a lif iko w a ł przyp isane im  
przestępstwo jako  ak t sabotażu (art. 3 pkt. 1 i  2 
dekre tu  z dn. 13. V I. 46 r. o przestępstwach szcze 
Sól-me niebezpiecznych w  okresie odbudow y Pań
stwa) .

M o g ło b y  powstać zagadnienie, czy  zaniecha 
nie, pow odu jące zniszczenie lub n iezda tność-w y 
m ien.onych w  -a-rt. 3 pow o łanego dekre tu  zakła 
d-ów, albo (też un iem oż liw ien ie  lub u trudn ien ie  
p raw id łow ego  ich dz ia łan ia  podpaść moiż-e —  na 
ró w n i z czynem  —  pod po jęc ie  aktu  sabotażu. 
Zgodnie ze startów i skiem teorii prawa kiamego 
pod czyn zabroniony pod groźbą kary podpada 
n e tylko dziiałanjie w  sensie jwłzytywnym lecz 
również zanl-echainie (delictum per onunisionem 
commissum). Prof. Ś liw iń sk i w  „P o lsk im  p raw ie  
ka rn ym  m a te ria lnym " (Część ogólna, 1946) w y 
wodzi, że w  rozum ien iu  szerszym w yrazu  „d z ia 
łan ie " u ję ty  jeslt „w y n ik  końcow y -działania pew 
nych  s ił pozy tyw nych , w yw o łu ją cych  skutek, k tó  
ry  n.e b y łb y  powstał, gdyby  sprawca zaniechz- 
n ia  s tw o rzy ł b y ł -n,skazanym przez p raw o czynem 
p o zy tyw n ym  taką przyczynę, k tó ra  b y ła b y  skut 
k c w i zapobiegła", («dr. 91) ii że „szersze znaczenie 
w yrazu  „d z ia ła " obe jm ow ałoby także „dz ia łan ie  
nega tyw ne" (,^-opuszczenie pewnego stanu rze
czy przez zaniechanie", sitr. 92). S tanow isko to 
podzie la prof, W o lte r („P raw o ka rne ", Część ogól
na-, 1947) zaznaczając, że „użyc ie  w  ustaw ie w y 
rażenia „d z ia ła n ie " nie oznacza, b y  ustawa m ia ła  
tu  zawsz-e na myśli) w y łączn ie  dz ia łan ie  w  sensie 
a kc ji p o z y ty w n e j"  (str. 97). A rt. 3 dekretu zi 13. 
V I, 1946 r. w  punktach  1 i  2 nie używ a naw et w y 
razów  „d z ia łan ie " lub „d z ia ła ", lecz stanow i 
o „n iszczen iu ", „c zyn ie n iu  n iezda tnym i", „u n ie 
m o ż liw ie n iu ", „.u trudn ien iu ". Rzecz jasna, że w y 
razy  te m ają zastosowanie i  do tak ich  stanów 
przestępczych, gdy sprawca będąc ze wz-gl-ędu na 
swe ¡stanowisko, zawód lub  stuUlbę obow iązany do 
ja k ie jk o lw ie k  czynności, nie dope łn i je j i w  ten 
sposób dopuści się „n iszczen ia", „czyn ien ia  nie 
zda tnym i" i td „  pope łn ia jąc tym  -akt sabotażu. 
Skoiro więc obaj ¡i|kazani będąc z tytułu swej służ 
by Obowiązani do nadzoru i*ad instalacją elek
tryczną, ^aniecjhali dopełnienia swego- obowiązku, 
dopuścili tym do wybuchu pożaru w kopalni 
węgla i w  ten sposób uczynili niezdatnymi znacz
ną ilość urządzeń i uniemożliwili na pewien czas 
prawidłalwe działanie kopalni, która jest niew ąt
pliw ie zakładem użyteczności publiqznej, stali się 
winnymi popełniemia a/ktu sabotażu i jeśli nawet 
przestępstwa tego nie chcieli bezpośrednio pppel 
nić,to w każdym razie jako facho/wcy w dziedzi
nie instalacji elektrycznych możliwość skutku 
przestępczego swego zaniiedhaiiia przewidywali i 
na to się godzili. Toteż przyjętą przez sąd I  in 
stajnclji kwfalifikację prawną Najwyższy Sąd W o j
skowy uważa za trafną".

(Z postanów. N a jw . Sądu W o jsk , z dn. 14. I. 
1948 r. w  spraw ie n r Sn. Odw. S. 3580/47).

3. „Zarzutem zasadniczym, podniesionym 
przez obronę skazanych, j-est zarzut, ilż w danej 
sprawie nie powi-nie-n mieć zastosowania art. 3 
dekretu z 13 czerwca 1946 r. o przestępstwach 
szczególnie niebezpiecznych w  okresie odbudowy
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Państwa, a w związku z tym , że Sąd W o js k o w y  
n ie  b y ł w ła śc iw y  do rozpa tryw an ia  te j sprawy. 
N a jw yższy  Sąd W o js k o w y  uważa zarzut ten  za 
niezasadny. Ska-zamli D., R., K., R. i S. is to tn ie  do 
puścili się ak tó w  sabotażu, u trudn ia ją c  p ra w id ło 
we działanie C en tra li Z b y tu  Przem ysłu Papierni 
czego, Państwowej C en tra li H and low e j, Państwo
w e j F a b ryk i Papieru w  Fordonie i  Banku H and lo 
wego w  W arszaw ie  Sp. A kc . W ym ie n io n e  in s ty  
tuc je  n iećhybn ie  są zakładam i w  po jęc iu  pow o ła 
nego przepisu prawnego. Za zakład bowiem uw a
żać należy wszelkiego rodzlaju przedsiębiorstwa 
lub instytucje, wszystko, co „jest założone" dla 
osiągnięcia pewnych celów gospodarczych lub 
społecznych. Zgodnie z nowoczesnym  s łow n ic 
tw em  polskim , „za k ła d " —  to n ie  ty lk o  m iejsce 
zb io row e j pracy, lecą rów n ież fundacja , in s ty  tu 
o ja. in s ty tu t (s ło w n ik  K arłow icza) luib też ,,to. co 
jest założone, ins ty tuc ja , in s ty tu t p ryw a tn y , s to 
łeczny. rządow y, pośw ięcony u ży tko w i D ub icz 
nem u" (Ilu s tro w a n y  s ło w n ik  A rc ta l. N ie  ma prze
to  żadnych podstaw, b y  u ż y ty  przez, praw odaw cę 
w vraz  „zak ład " u jm ow ać w  znaczeniu zweiżaią- 
cym. Jest w ięc n im  w  po jęc iu  dekre tu  o prze
stępstwach szczególnie n iebezp iecznych w  okre
sie odbudow y Państwa zarówno zakład w y tw ó r
czy lub p rze tw órczy, ja k  i hand low y, leczniczy, 
na u ko w y , o r le k i społecznej (jak  no. Zakład 
Ubezpieczeń Społecznych), ubezo'eczeń, rozdzie l
czy, państw ow e gospodarstwo ro lne luib tu. Z a k ła 
dem jest neiwna gospodarcza lub  społeczna całość, 
m ająca określone zadania1 i cele. A rt. 3 dekretu 
nłe zawiera wymogów analogicfznych do art. 39. 
by zakłady, chrobotu e przed aktami sabotażu, 
m iały należeć do Państwa lub sfamoraądu, albo 
też działać pod zarządem lub z: udziałem finanso
wym  Państwa lub samorządu, a  zatem przedmio
tem przestępstwa z art. 3 dekretu są zakłady, od
powiadające wymogom alrt. 3, nienależnie od tego, 
czy stafnowią one własność państwową, spółdziel
czą, społeczną czy też i prywatną. W y w o d y  przeto 
ob rony  skazanego K „  że Bank H a n d lo w y  w  W a r
szawie Sp. A kc , ¡nńe jest bankiem  o przeważające j 
w iększości akc ji w  rękach Państwa, lecz bank'em  
p ryw a tnym , są w  danym  przedm iocie  n ie isto tne. 
Dalszym w ym og iem  art. 3 dekre tu  jest, b y  za k ła 
dy, o k tó ry c h  mowa, s łu ży ły  użyteczności pub licz
nej, a w ięc  b y  b y ły  przeznaczone do publicznego, 
powszechnego, masowego użytku. N ie  wym aga 
żadnego udow odnien ia, że zarów no C entra la  Z b y 
tu  P rzem ysłu Papierniczego, ja k  i Państwowa 
Centrala Handlowa, Bank H a n d lo w y  i Fabryka  
Papieru w  Fordonie odpow iada ją  w s z y s tk m  w y 
mogom art. 3 dekre tu  są bow iem  zakładam i i słu 
żą użyteczności publicznej;, O graniczenie zak ła 
dów  użyteczności pub liczne j do ty ch  ty lk o  ro 
dzajów, ja k ie  są w ym ien ione  w  art. 217 § 1 
p. a. i w  art,. 223 i, 224 k. k ., n ie  jes t słuszne, 
przepisy te bow iem  w yraźn ie  w skazują takie 
ty lk o  in s ty tu c je  użyteczności publiczne j, k tó rym  
kodeks k a rn y  z r. 1932 udzie la ochrony, w  a r ty 
ku le  zaś 217 w y liczone  są one w yraźn ie  p rzyk ła  
dowo („ ja ko  to " . . .), z czego nie w yn ika , b y  po
jęcie to obejm ować m ia ło  w y łączn ie  i jedyn ie  
zakłady, pow ołane w  kodeksie  ka rnym  z 1932 r. 
Przeciwnie, w łaśn ie  z b raku  w  art. 3 dekre tu  bliż 
szych określeń i ustaleń w ysunąć można wniosek,

że praw odaw ca n ie  zamierzali ograniczać po jęc ia  
zakładów  użyteczności pub liczne j w  żadnym  k ie 
runku. Zarzut ob ro n y  skazanych, op a rty  na ze 
s taw ;en iu  teks tów  art. 5 dekre tu  z dn. 30 paź
dz ie rn ika  1944 r. o ochron ie  Państwa z art. 3 de
k re tu  z dnia 13 czerwca 1946 r „  ja ko b y  ustaw o
dawca przez opuszczenie w yra zó w  „zak ładów  
w y tw ó rc z y c h " w y łą c z y ł je  w  now ym  dekrecie 
sr*od szczególnej och rony przed aktam i sabotażu, 
n ie  jes t słuszny. N ie  każdy zakład w y tw ó rc z y  
Służy użyteczności pub liczne j —  i Itaki jes t is to t
nie w y łą czo n y  spod szczególnej ochrony. Jed
nakże te zak łady w ytw órcze , k tó re  służą uży tecz 
ności pub liczne j oraz ich  urządzenia mogą być  
n iechybn ie  przedm iotem  zbrodni sabotażu w  ro 
zum ien iu  -art. 3 dekretu. U n ika ją c  kazu istykó i  ple- 
onazm ów, praw odaw ca w łaśnie przez opuszczenie 
p rzym io tn ika  „w y tw ó rc z y c h "  dał możność szer
szego in te rp re tow a n ia  w yrazu  „zakład, użyteczno 
ści pub liczne j". W y n ik a  to rów nież z. porów nan ia  
z art. 39 dekretu, k tó ry  stanow i o „zak ładach" 
państw ow ych, sam orządowych ftp. bez. okreś le 
n ia  „w y tw ó rc z y c h 1., z treści zaś pp. 1 i 2 tego ar 
ty k u łu  w y n ik a  -ponad wszelką w ą tp liw ość, że p ra 
w odaw ca m ia ł na m yśli m. in. i zak łady w y tw ó r  
cze. skoro m owa jest o obn iżen iu  poziom u w y 
tw órczości1, o surowcach, tow arach  dtp.

Skazany D. k tó ry  na  przestrzeni ca łe j swej 
pow o jenne j dz ia ła lnośc i hand lo w e j w y k o ś la w ił 
h u r t  hand lu  papierem  w  krajju, k ie ru ją c  do swej 
f irm y  p rzy  pom ocy łapów ek w sze lk ie  pa rtie  pa
pieru, k tó re  m u ty lk o  m og ły  przynieść -odpowied
n i zysk i w yco fu ją c  je z ob ro tu  w  sektorze pań 
stw-owym i  spółdzielczym , k tó ry  dążv ł do zm ono
po lizow an ia  w  s-wy-ch rękach hand lu  papierem  
w  sektorze p ryw a tnym , w yko rzys tu ją c  w  ty m  ce 
lu  p łynące  ze źróde ł państw ow ych  obfite środk i 
pieniężne, k tó ry  w reszcie z zupełną o tw artością  
w y ja ś n ił na rozp raw ie  sądowej, że „n a d p ła t" (czy
l i  łapów ek) udzielał, a lbow iem  gdyby  „n ie  za 
p ła c ił on, t-o- zap łac iłby  k to  in n y "  i tow a ru  nie 
m óg łby  D. dostać, że p rzy  sprzedaży tow aru  „m u 
sia ł brać także nadp ła tę" i że w reszcie ,,bran:e 
-nadpłat" zasadniczo- w p ływ a ło  na podniesien ie  
cen: ponieważ sam „n a d p ła t"  udzie la ł, aby u zys 
kać t-owa-r, m usia ł w ięc potem  także nadp ła ty  po 
b ierać —  dopuścił się ak tów  sabotażu przez u trud  
n lam e p raw id łow ego  dzia łan ia  C en tra li Z by tu  
Przem ysłu Papierniczego oraz Państw ow ej Cen
tra li H and low e j w  Łodz i w  zakresie  należytego 
rozprow adzenia w y ro b ó w  pap ie rn iczych  pomię 
dzy w łaśc iw ych  odb iorców  oraz w  zakresie dopro 
w adzenia tych  w y ro b ó w  do konsum enta po n a le 
żytych  cenach, dopuścił się też ak tó w  sabotażu, 
u trudn ia jąc  p raw id łow e  dzia łan ie  Banku H and lo 
wego w  W arszaw ie  w  zakresie p raw id łow ego  ro z 
prow adzen ia funduszów  p ien iężnych pom iędzy 
up raw n ion ych  kr-edytoodb iorców .

Pobudki działania przestępczego, którym i kie
rowani się wszyscy z w yjątkiem  K., a mianowi
cie: chęć osiągnięcia maksymalnych korzyści 
materialnych, są dla zastosowania przepisu art. 
3 dekretu obojętne (w tej mierlze Najw yższy Sąd 
W ojskow y podziela pogląd komentatora powoła
nego dekretu, proi. M . Siewierskiego —  teza 6 pod 
art. 3 Komenllarza do „Małego kodeksu karnego" 
Łódź, 1947), skoro Czynami swymi o- tyle utrud



niali pitawidłowe działanie wyszczególnionych 
wyżej zakładów, że godzili w  bezpieczeństwo pu
bliczne w  okresie odbudowy Państwa. Słuszny 
jest zarzut skargi re w izy jn e j ob rońcy skazanego 
D., że prawo polskie nlie zna sabotażu „politycz
nego", ani „gospodarczego". Wszystk>'e rodzaje 
sabotażu —  zarówno Skierowanego przeciw bez 
pieczieństwu publicznemu (airt. 3 dekretu), jak  
i przeciw porządkowi publicznemu (art. 20 i 21 de
kretu) lub przeciw interesom gospodarczym Pań 
rtw a (art. 39 dekretu) —  zawarte są w dekrecie 
o przestępstwach szczególnie niebezpiectznych 
w  okresie odbudowy Państwa, a zatem uznane zo
stały przez prawodawcę za szczególnie groźne dla 
narodu i społeczeństwa w dobie nadzwyczajnych 
wysiłków wszystkich twórczych sił w  dziele od 
budowy kraju. Te wszakże ty p y  ak tów  sabotażu, 
k tó re  są sk ierow ane przec iw  w y liczo n ym  w  art. 
3 dekre tu  ob iektom , jako godzące w  bezpieczeń
stwo publiczne, poddane zosta ły  w łaściw ości są 
dow n ic tw a  w o jskow ego (art. 51 dekretu). W  tym  
stanie rzeczy zarzut n iew łaśc iw ośc i sądu w o jsko 
wego Stał się n ie is to tn y ".

(Z postanow ienia N a jw . Sądu W o jsk , z dnia
4. III. 1948 r. w  spraw ie  n r Sm. Odw. S. 248/48).

4. „G łó w n ym  zarzutem skarg re w izy jn ych  o 
b rońców  D. i S. jes t zarzut, że czyny  przestępne, 
przyp isane skazanym, n ie  m ają  znam ion sabotażu 
dlatego, że 1) p rze tw órn ia  ow ocow o-w arzyw na  
w  Fordon ie  n ie  podpada pod po jęc ie  zakładu uży 
teczności publiczne j, jako- że p rodukc ja  m arm o
la d y  czy też w ódek i lik ie ró w  n ie  ma dom inu ją 
cego znaczenia w  sikali zaspoko jen ia  podstawo
w ych  p-otrzeib ludnośc i i 2) że przestępstwo sabo
tażu na leży  do tzw . przestępstw  „ce lo w ych " albo 
„k ie ru n k o w y c h ", tj. charak te ryzow anych  pew 
nym  celem, a tego rodza ju  przestępstwa pode jm o
wane zazwycza j  z pobudek p o lity czn ych  i mające 
■na celu spara liżow an ie fu n k c ji życ ia  publicznego 
n ie  do-pusziczaja zam iaru ewentualnego i mogą być 
popełn ione ty lk o  z zam iarem bezpośrednim  o 
szczególnym zabarw ien iu  (dolus co lora tus). Z po
wyższego w y p ły w a  dalszy zasadniczy zarzut 
skarg re w izy jn ych , że Sąd W o js k o w y  nie b y ł 
W łaściwy do rozpoznania te j s tra w y .

Przede wszystkim całkowicie chybiomiy jest 
pogląd, jakoby przestępstwo, sabotażu należało 
do kategorii przestępstw celowych. Przestępstwa 
„ce lo w e " albo „k ie ru n k o w e " charakteryzow ane 
są pew nym  celem (zamysłem), do k tó rego spraw 
ca zm ierza za pomocą przestępstwa. Cel przeto, 
do jak iego  sprawca zmierza, jest tym  n a jis to tn ie j
szym elementem, k tó ry  w  ogóle w a ru n ku je  ka 

ra lność dz ia łan ia , określonego w  danym  przie 
pisie. In n ym i s łow y, działanie określone w  dyspo
zy c ji jakiegoś przepisu us taw y ka rn e j wtedy ty l
ko jes t karalne, je ś li podjęte zostało w celu o k re 
ś lonym  w  tym  przepisi-e. Tu w o la  spraw cy na
staw iona jes t na sam cel jako  it-ak-i, dz ia łan ie  zaś 
jest ty lk o  środkiem  służącym  do osiągnięcia tego 
celu i dlatego- w  przestępstwach tego rodza ju  
p unk t ciężkości części dyspozycyjne j, tk w i n ie  w  
działaniu, lecz w  celu (art. 108, 171, 184 i inn. k. k. 
art. 88 par, 1, 89, 97 par. 1 i  inn. k. fc. W P, art. 5, 
12 par. 2 d inn. dekre tu  z dnia 13. V I. 1946 r.). Jest 
oczyw iste , że tego- rodza ju  przestępstwa nie m o
gą dopuszczać zam iaru ewentualnego ; mogą być 
popełn ione tylko- z zam iarem  bezpośrednim . In a 
czej jest p rzy  przestępstwach, określanych m ia 
nem sabotażu (art. 3 d-ekr,. z din. 13. V I. 1946 r.). 
Tu kara lność dzia łania , określonego w  poszcze
gó lnych  punktach  art. 3 c) defcr. n ie  jest u w a ru n 
kow ana żadnym  szczególnym celem- i dlatego po
budk i działam  a ‘sp raw cy są d la  k w a lif ik a c ji p ra w 
nej czynu obojętne. P rzy przestępstwach celo 
w ych  bodźcem dzia łania spraw cy jest cel w ym ie 
n io n y  w  ustaw ie, tu  bodźce mogą być  różne (za
równo- w zg lędy po lityczne, ja k  i np. chęć zysku), 
by le  ty lk o  nastąp iły  sku tk i w ym ien ione  w  usta
w ie. Przestępstwo sabotażu nie jest przeto prze
stępstwem celctwym i może być popełnione z za
miarem ewentualnym.

N ie  jest rów n ież słuszny pogląd, ja ko b y  p rze 
tw ó rn ia  ow ocow o-w arzyw na w  Fordonie n ie  pod
padała pod po/jęcie zakładu użyteczności pub licz
nej. A rt. 3 dekre tu  n ie  zaw iera  żadnych b liż 
szych określeń, z czego na leży  w ysnuć w niosek, 
że ustawodawca n ie  zam ierzał ograniczać po jęc ia  
zakładu użyteczności pub liczne j w  żadnym  k ie 
runku. W  szczególności wie .może być w yłączona 
z zakresu tego po jęc ia  fab ryka , k tó ra  w  ramach 
państwowego p lanu  p ro d u ku je  p rze tw o ry  w a rz y 
w no-ow ocow e a zatem p roduk ty , służące do za
spokojenia potrzeb kon-sumpcyjinych szerokich 
mas.

Na czym  polega działalność sabotażowa D. 
i S. w  św ie tle  usta leń fak tycznych  zaskarżonego 
w yroku? Na tym  m ianow ic ie , że za jm ując k ie  
row nicze stanow iska w  przedsięb io rstw ie , m a ją 
cym  w a ru n k i do! p raw id łow ego  dzia łan ia  i roz
w o ju , skutk iem  rozm a itych  m ach inac ji, pode jm o
w anych z chęci wzbogacenia się doprow adzili to 
przedsięb io rstw o do ru iny .

(Z postanów. N a jw . Sądu W o jsk , z dn. 21. V I 
1948 r, w  spraw ie n r Sn. Odw. S. 929/48).

Kronika skarbow a
Zmiana zakresu działania urzędów rewizyjnych
1. Zmienia-jąc -częściowo- zarządz-eoi-e z dnia 

26 kw ie tn ia  1945 r. N r. D. V . / l— 8/3/45 oraz 
z, dn ia  2-0 grudn ia  1946 r. N r. D. V ./1— 8/26/46 
w  spraw ie  zakresu dzia łan ia  o raz organiza
c ji urzędów  re w izy jn ych , M in is te rs tw o  Skar

bu w y łącza  spod w łaściwości' rzeczowej u- 
rzęd-ów re w iz y jn y c h  poda tn ików  sektora spo
łecznego oraz sektora  p ryw a tn e g o , w ym ie 
n io n ych  w  cz. I  pkt. 2) i l it .  e) okólnika- z dnia 
20 grudn ia  1946 r. N r. D. V . / l— 8/26/46.

2. W  zw iązku  z powyższym , urzędy skarbowe 
sta ją się w łaśc iw e  -d-o usta lan ia  w ym ie n io 
nym  podatn ikom  zobowiązań poda tkow ych  
oraz do- w ykonyw ani-a  czynności k o n tro li 
i poboru m. in . p-odatków: obrotow ego (łącz
n ie  z ka rtam i re jes tracy jnym i), d-ocho-dowęgo, 
od w ynagrodzeń oraz nadzwyczajmego podat
ku  od w zbogacenia wojennego, ja k  rów nież 
od prow adzen ia 'dochodzeń i -orzecznictwa 
w  sprawach ka rn ych  dotyczących tych  po
da tn ików  oraz do w yko n yw a n ia  czynności
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w  «adm inistracyjnym  postępow aniu egzeku
cy jnym .

3. 1) W  podatku  ob ro tow ym  i dochodowym  
w łaściw ość rzeczowa w  stosunku do w ym ie 
n ionych  w  ust. 1 grup poda tn ików  przecho
dz i na urzędy skarbowe poczynając od roku 
podatkow ego 1948, w  zw iązku z czym urzę 
dom tym  p o w in n y  być  przekazane n a jró ż 
n ie j w  te rm in ie  do dnia 1 lu tego  1949 r. akta 
w ym ia row e  oraz za liczk i m iesięczne za po
w yższy okres,
21 N aatom iast w łaściwość rzeczowa urzędów 
skarbow ych w  podatku od w ynagrodzeń w  
stosunku do w ym ie n io n ych  grup podatn ików  
•rozpoczyna się od dn ia p ła tności podatku od 
w ynagrodzeń, w yp łacanych  w  m iesiącu s ty 
czniu 1949 r.

3) O bow iązk i usta lenia zobow iązań poda tko 
w ych  w  nadzw ycza jnym  poda tku  od wzbo 
gacenia wojennego dla poda tn ików  w ym ie 
n ionych  w  ust. 1, a podlega jących dotychczas 
w łaśc iw ośc i rzeczow ej urzędów  re w izy jn ych , 
w  stosunku do k tó ry c h  wszczęto już postę
pow anie w ym iarow e, c iąży  nadal na tych  
urzędach.

4) Izb y  skarbow e wydadzą n iezw łoczn ie  pod
leg łym  urzędom  skarbow ym  i re w izy jn ym  
w skazów ki co' do try b u  przekazania akt w y 
m ia row ych  oraz przerachow ania zaliczek 
m iesięcznych.

i O kó ln ik  Mim. Sk. D. V . - 19 832/1/46 z dnia 
22. X II. 1949 r.).

Prosimy o wpłacenie prenumeraty „Tygodnika 
Gospodarczego66 za I kwartał 1949 r. w sumie 
450,— zł na konto Administracji:

Księgarnia Wł. Wiłak - P. K. O. A-4085

Praktyka i w yk ład n ia  p ra w a  skarbowego
Zatrudnienie męża

„Spółka jawna"
Pytanie: M ąż w spó łw łaśc ic ie lk i przedsięb io r

s tw a  (spółka jawna) dokonu je  dla f irm y  żony za
k u p u  (różnych 'towarów , n ie  pob ie ra jąc za te  czyn
ności żadnego w ynagrodzen ia  oprócz 'zw rotu  rze 
cz.ywiście pon ies ionych  w yd a tkó w  ja k  ko sz ty  po 
dróży, w y d a tk i na hote l, u trzym anie, reprezenta
c ję  itp. Ponieważ mąż n ie  posiada w  firm ie  żadnej 
fu n kc ji, gdyż w spó ln iczką jest żona jego, on zaś 
je s t w spó łw łaśc ic ie lem  inne j f irm y , proszę io in 
form ację , czy w yże j op isany silan rzeczy n ie  k o l i 
d u je  z obow iązu jącym i ustawam i, szczególnie czy 
Urząd S karbow y n ie  może sobie rośc ić  do f irm y  
j a kichfcc lw i ek p r etensij i .

Sytuac ja  'dla sk lepu (spólłki jaw 'nej) jes't z 
‘punktu  w idzen ia  podatku dochodowego bezbarw 
na. Z w ro t rzeczyw iście  przez Pana poniesionych 
w y d a tk ó w  stanow i dla sp ó łk i część składow ą k o 
sztów  n a b yó a  na o d c inku  zaś podatku dochodo
w ego kosz ty  uzyskania.

D la dokonu jącego zakupów  sprawa jest <z 
punk tu  w idzen ia  podatkowego bezbarwna, skoro 
ze w zględu na obow iązu jącą w  ko n k re tn ym  przy 
padku in s ty tu c ję  łącznego opodatkow ania (od 1.
I. 49 r. p rzy  dochodzie ogó lnym  ponad 360.000,—  zł 
haw et łączn ie  z w ynagrodzen iem  za pracę) nawet 
'p rzy  odw rócen iu  całego stosunku rów n ież dla do
konu jącego  zakupów  z.caczna część tych  w yd a t
k ó w  s tanow iłaby  kosz ty  uzyskania.

Jeżeli idzie o  ko sz ty  reprezentacyjne, to zw ra 
cam y uwagę na w y ja śn ie n ia  udzielone w  N r 29 
'(sir. 3271 j w  N r 35 (str. 407) T ygodn ika  Gospodar
czego z r. 1948.

Domiary a dodatek za zwłokę
„Zainteresowany z Leszna"
P ytanie: W  pew nym  przedsięb io rstw ie  prze

prowadzono okresową kon tro lę  ksiąg hand low ych 
(żurnal am erykański) za okres od 1. I. do 31. V II.  
1948 r. Parę dn i po k o n tro li poda tn ik  o trzym ał 
decyzję na w yrów nan ie  za pow yższy okres po 
datku dochodowego w  sumie zł . . . , k tó rą  to 
kw o tę  w p ła c ił na d rug i dzień po o trzym an iu  de
cy z ji p rzy czym Urząd Skarbow y p o lic zy ł odsetki 
w  sumie zł .............—  C zy Urząd S karbow y od
setki p o lic zy ł słusznie czy też niesłusznie i na ja 
k ie j podstawie?

Pobieranie dodatku za zw łokę  uzasadniane jest 
w  postanow ien iach art. 38 w  zwttązku z postano
w ien iam i art. 7 dekre tu  o zobow iązan iach podat
ko w ych  a to z następu jących w zględów : Zobo 
■wiązanie podatkow e pow sta je  z nastan iem  oko- 
1 cznośc! wskazanych w  ustaw ie, jeże li ustawa 
przewidude obow iązek uiszczenia podatku bez 
uprzedniego doręczania decyzji. M a 'to miejsc:?, 
h d y  obow iązek w y k o n a n a  zobow iązan ia  w yn ika  
bezpośrednio z ustaw y.

Zobow iązań 'e  podatkow e z ty tu łu  zaliczek n- 
'podatki o b ro to w y  i  dochodow y powsta je  w  te r
m in 'e  usta lonym  rozporządzeniam i M in , Skarbu 
'z dn ia  20 stycznia 1946 r. w  spraw ie o b o w ą zku  
'uiszczania zaliczek (Dz. U. R. P. N r  5, poz. 50 i 51). 
t i .  w  'term in ie  do dnia- 15 każdego następnego 
m iesiąca gdyż w  m yśl pow yższych rozporządzeń, 
zarów no obow iązek ob liczenia jak  (, wpłacenia 
z obowiązania, podatkow ego przypada na dzień 15 
’każdego następnego miesiąca.

O kreślone tym i rozporządzeniam i te rm in y  
płaitimeśoi obow iązu ją  rów nież w  przypadku, gdy
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poda tn icy  .nie w y k o n a li w  te rm in ie  obow iązku 
płacenia za liczek w ca le  bądź w y k o n a li go ty lk o  
częściowo, a w ładza skarbow a na podstaw ie  art. 
126 dekre tu  (o postępow aniu  poda tko w ym  usta li
ła  sama w ysokość za liczk i drogą w ydan ia  i do 
ręczenia p o d a tn iko w i odpow iedn ie j decyz ji (jak  
w  p rzypadku  op isanym  w  p y ta n iu ).

Od w p ła t zatem ,na poczet za liczek m iesięcz
nych  .na poda tk i o b ro to w y  i dochodow y, d o ko n y
w anych  p o  u p ły w ie  te rm inu  p ła tnośc i zaliczek, 
pob iera  się zasadnie dodatek za zw łokę  w  wyso 
kośc i określonej! w  art. 38 dekre tu  o zobow iąza
n iach poda tko w ych  (p. Tabele Podatkowe: „Ja k  
Obliczać P odatk i" —  w ydan ie  V  —  w ydaw n. Zdz. 
G ustowskiego w  Poznaniu, ul. W ie lka ' 10), n ie  w y 
łączając p rzypadku, >gdy w ładza podatkow a usta
l i ła  podstawę obliczenia za liczk i w  dirodze oszaco 
w ania na podstawie art. 118 dekre tu  o postępowa
n iu  podatkow ym .

In n ym i s ło w y  w  tych  przypadkach .nieuiszczo- 
na w  us taw ow ym  te rm in ie  p ła tności 'różnica po
m iędzy należnością w p łaconą (deklarowaną) 
przez podaitnika a ustaloną przez. U rząd Skarbo
w y  (R ew izy jny) jes t zaległością od c h w ili u p ły  
w  u ustawowego te rm inu  płatności; (15 każdego 
następnego! m iesiąca), od k tó re j oblicza się do
d a tk i za zw łokę  od tychże us taw ow ych  te rm inów  
p ła tności.

O dm ienn ie  będzie przedstaw ia ła  się sprawa 
stosow ania postanow ień art. 17 ust. 2 i 3 nowego 
dekre tu  o podatku  dochodowym .

A rt. 17 ust. 2 stanow i, Sżi ,,podatn icy, któ lrzy 
w  te rm in ie  składania zeznań podatkow ych o do
chodzie zeznania te z łoży li, pow inno w  tym że te r
m in ie  u iśc ić  dalszą za liczkę na podatek w  wyso 
kośc i różn icy  pom iędzy kw o tą  plodatku przypa
dającego od zeznanegio dochodu a sumą zaliczek 
należnych w  m yśl art. 1; p o w o łan y  ust. 1 zaś m 
>inn. stanow i: „U pow ażn ia  się M in is tra  Skarbu do 
w prow adzen ia  w  drodze rozporządzeń obow iązku  
'w p łacan ia  za liczek na podatek dochodow y .... 
Rozporządzenie to  ok reś li sposób obliczania za- 
Uczek i te rm in y  ich  p ła tnośc i..."

Dotyczące p rzep isy § 2 rozporządzenia M in i
s tra  Skarbu z dn ia  20 styczn ia  1946 r. śtanow ia: 
,,1. Za podstawę do usta len ia  w ysokośc i za liczk i 

■'służy prowizorycznie obliczony dochód osiągn ię ty 
w  m iesiącu ub ieg łym ". 2. U  poda tn ików , prowa 
'dzących ks ięg i handlowe dochód p row izo ryczny , 
o  k tó rym  m owa w  ust. 1, może być  w  razie tru d 
ności ok reś lony  na podstaw ie przychodu (obrotu, 
w yn ika jącego  z tych  ks iąg olrzy zastosowaniu 
•norm szacunkowych. P oda tn ikow i, k tó ry  u iśc ił 
•zaliczkę, ob liczona w  ten sposób s łuży  p raw o żą
dan ia  zarachowania sum y nadpłaconej na poczet 
'następnych (zaliczek, je że li sporządzony przez nie
go i  sp raw dzony przez władzę, podatkow ą bilans 
okresow y w ykazu je , że zaliczki pobrane nrzekra  
•czaią kwiotę za liczk i w yn ika jące j, z tego b ilansu 
Je ś lib y  jednak z b ilansu  okresow ego w yn ika ło , 
że za liczk i w ym ie rzone  w  kw o c ie  niższej od k w o 
ty . ja ka  b y  w ypadła  z b ilansu  okresowego, służy 
w ła d zy  poda tkow e j praw o żądania dodatkow e j 
•w p ła ty".

S ilnego podkreślen ia  w ym aga postanow ienie, 
ve  różnica jaką  poda tn ik  pow in ien  u iśc ić  w  te rm i-

‘n ie  do składania zeznań —  chociażby samo ze
znan ie  z łoży ł p rzed up ływ em  tego te rm in u  —  
stanow i „da lszą", a w ięc  trzynastą  ja k b y  zaliczkę 
już n ie  m iesięczną, lecz dotyczącą całego roku.

D la  w p łacen ia  te j  za liczk i dekre t o1 podatku  
.dochodowym  (a w ięc  ustawa upow ażn ia jąca do 
w ydaw an ia  roizporządzeń o te rm in ie  pobierania 
zaliczek) sam usta la now y, odrębny i sam oistny 
■termin p ła tności om aw ianej zaliczki, k tó ry  nie m o
że być  jako  te rm in  us taw ow y zm ien iony  ja ką ko l
w ie k  decyzją w ładzy skarbow ej, w ydaną w  ra 
mach dekre tu  o postępow aniu poda tko w ym  lub 
dekre tu  o zobow iązaniach podatkow ych.

Jeżeli zaś cy to w a n y  art. 17 ust. 2 używa' o k re 
ślenia: „a  sumą za liczek należnych", to oczyw i 
sta za n ie tra fną  uznać należy ja k ą k o lw ie k  w y 
k ładn ię  idącą w  k ie ru n k u  utożsam iania okreś le 
n ia  „.należnych", z, w ysokością  zaliczek, k tó re  po
w in n y  b y ły  być w płacone we Właściw. te rm inach 
i w  pe łne j w y n ik a ją c e j ju ż  z zam knięcia  roczne
go —  wysokości. O kreślen ie  bow iem  „na leżnych", 
użyte  w1 art. 17 ust. 2 jes t n iczym  innym , ja k  z w y k 
ły m  odnośn ik iem  do ust, 1 tegoż a rtuku łu . wskazu 
tlącym źródło, z którego w y p ły w a ł obow iązek ob
liczen ia  i uiszczenia w szystk ich  za liczek poprze 
dzających „dalszą." zaliczkę z art. 17 dekretu,

Tym  zaś w łaśn ie  źródłem  jest cy tow ane roz
porządzenie M in is tra  Skarbu z dn ia  20 stycznia 
1946 r. k tó re  operu je  po jęc iem  „dochodu o b li
czonego p ro w izo ryczn ie " stąd p ro s ty  w niosek, że 
zaliczkam i na leżnym i", o k tó ry c h  m owa, są za
lic z k i w yn ika jące  z (obliczonego p row izo ryczn ie  
dochodu ,za poszczególne m iesiące ubiegłego raku.

Z uw agi na bo, że poda tn ik  obow iązany jest w  
dek la rac ji składane j w ed ług przepisanego w zoru  
wskazać sposób obliczenia dochodu (nadw yżk i 
z poszczególnego źródła' przychodów ) osiągnię
tego w  m iesiącu ub ieg łym , (obliczenie' dochodu —  
«aczkolwiek p row izo ryczne  —  pow inno  być m oż
liw ie  śc is łe  tak, b y  dek la row an y  dochód odpo
w ia d a ł rzeczyw istości.
* Jest rzeczą oczyw istą , że conresieczne, śc is łe  
ob liczen ie  dochodu może być ze w zg lędów  tech 
n icznych  w ręcz n iew ykona lne  nawet u p o d a tn i
k ó w  prow adzących księgi handlowe. Z tego 
w zg lędu  cytow ane rozporządzenie Przew iduje, że 
'u p o da tn ików  prow adzących ks ięg i handlowe, do
chód, p ro w izo ryczn y  może 'być w  razie trudnośc i 
usta lony na podstaw ie p rzychodu (obrotu) w y n :- 
ka jacego  z tych  ks iąg  p rzv  zastosowaniu norm  
szacunkow ych (dochodowości). Jako norm ę do 
chodowości można m. im  zastosować norm ę zv- 
.slkowmści w y n ik a  tacą z ksiąg handle w  vch. za rok  
ub ieg ły ; zastosowanie niższej n o rm y  zyskowności 
pow in ien  podatn ik  uzasadrrć.

W  tych  ram ach zatem władza skarbowa jest 
upraw n iona dl: badania ,obliczeń p row izo rycznych  
dochodu za poszczególne m iesiące i do k o ry g o 
w an ia  ich  w  fo rm ie  decyzji, w ydaw anych  w  ra 
m ach dekre tu  o postępow aniu podatkow ym . De 
cyz ji te j m :że  jednak poda tn ik  przec iw staw ić  ob
licze n ie  w yn ika ją ce  ze sporządzonego przez n ie- 
ijo  b ilansu okresowego, a wówczas (ped w a ru n 
k ie m  uznania ksiągża. dow ód w  positępowamu po
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(łą tkow ym ) usta lenia w ładzy m us ia łyby  być u c h y 
lone,.

N ie w ą tp liw ie  bilanse okresowe, o k tó rych  m o
w a  w  cy to w a n ym  rozporządzaniu z 20 stycznia 
'1946 r. sporządzane są zasadniczo z in ic ja ty w y  
Samego poda tn ika  n ie  zaś na żądanie w ładzy skar
b o w e j; p rak tyczn ie  w ładza podatkowa bow iem  
m ogłaby w  ten sposób żądać sporządzania b ilan  
■sów po u p ływ ie  każdego miesiąca, co me ty lk o  
uczyn iłoby  bezprzedm io tow ym  samo rozporzą
dzenie o zaliczkach, lecz ró w n ież  cy tow any  art. 
17 dekre tu  o poda tku  dochodow ym , a nadto, po
zostaw ałoby w  rażącej}, sprzeczności z odnośnym i 
przepisam i zw iązkow ym i (kodeks hand lo w y i in 

ne p rzep isy  o rachunkow ości kup ieck ie j), cho
c iażby naw et ta k i b ilans okreś lony b y ł jako p ro 
w izo ryczny .

W  przypadku  w ydan ia  decyz ji w  tych ramach 
i w  tym  trytb-e, dodatek za zw łokę  pobiera się od 
dlma następnego po u p ływ ie  m.esiąca licząc od 
da ty  doręczenia decyzji,

W  razie nieuńsizcz&nia za liczk i na podatek do
chodow y, jaką  poda tn ik  ¡obowiązany jest uiścić 
w  m yśl art. 17 dekre tu  o podatku  dochodowym , 
z zw iązku  ze złożonym  zeznaniem, dodatek za 
zw łokę  pob ie ra  się od tej' za liczk i od  te rm inu  w y 
znaczonego do składania zeznań o dochodzie.

Z M .

M etody klasyfikacji
W  metodach k la s y fik a c ji m usim y zawsze 

uwzględn ić ostateczny cel i potrzebę posiadania 
iasnych i w yraźnych  rozgraniczeń poszczególnych 
zagadnień. Poniższy p rzyk ła d  przedstaw ia tego 
rodza ju  k lasy fikac ję , k tó ra  może m ieć duże za
stosowanie w  przem yśle m eta low ym .

Całość m a te ria łów  rozdzie la się na 4 zasadni
cze k lasy : w y ro b y  gotowe, surowce i w y ro b y  
obce, mające zastosowanie w y łączn ie  w  p ro d u k 
c ji okreśronych w y tw o ró w  w łasnych, surowce i 
m a te ria ły  ogólnego uży tkow an ia  oraz m a te ria ły  
w  trakc ie  przerobu.

K la sy fika c ja  w yro b ó w  go tow ych  id e n ty fik u je  
zasadnicze ich  grupy w  danym  przedsięb iorstw ie , 
oznaczone sym bolem  lite ro w y m  na p ierw szym  
m iejscu, dale j podgrupy, charakte ryzu jące  ich  ro 
dzaje i w  końcu poszczególne w yroby , znakowa
ne sym bolem  cy frow ym . Na p rzyk ład  NW 12 
oznacza:

N  —  narzędzia, ja ko  w y ro b y  gotowe
W  —  w id ły , ja ko  podgrupę produkow anych  

narzędzi
12 —  w id ły  typ u  am erykańskiego, ja ko  a rty 

k u ł gotow y.
M a te ria ły  przeznaczone w y łączn ie  do p roduk

cie w id e ł am erykańskich, zarówno ze w zględu na 
rodzą i gatuoek surowca ja k  i jego w ym ia ry , 
k lasy fikow ane  są w  podobny sposób. A  w ięc 
N W 12 —  ZK  oznacza:

N W 12 -— ja ko  w id ły  am erykańskie
Z —  żelazo określonego gatunku
K  —  w ym ia r i rodzaj.

Tych  sym boli używ a się jednocześnie dla k iesy  
f ik a c ji rysunków , oraz przyrządów  i  narzędzi, 
specja ln ie  do danego w yrobu  przeznaczonych itp. 
K la sy fika c ja  m a te ria łów  ogólnego użytkow an ia  
jest przeprowadzona w edług norm a lnych  zasad 
pod w arunkiem , że dla odróżnien ia  od symboli 
w yże j uży tych  (może bow iem  zdarzyć się, że 
p ierwsza lite ra  sym bolu m ateria łow ego będzie ta 
sama, co w yro b u  gotowego) staw ia się na p ie rw 
szym m ie jscu  lite rę  S, oddzieloną k ro p ką  lub 
kreską od pozostałego symbolu.

K lasy fikac ję  m ate ria łów  w tra kc ie  przerobu 
czy li pó ifab ryK a ty  (zarówno ukończone, jak  i n ie 
ukończenie) stanow iące część składową danego 
w yro b u  gotowego oznacza się w edług sym bolu 
p rzy ję tego  dla surowca z dodaniem na początku 
lite ry  _ P z kropką  albo kreską oraz liczb y  
na końcu  określa jące j, w ed ług ogóln ie  p rzy ję te j 
k la sy fika c ji, operacji w y tw órczych , ukończoną 
operację. A  w ięc sym bol P. N W 12— ZK4 ozna
czać będzie:

P- —  m ateria ł w  trakc ie  przerobu

N W 12— ZK —  żelazo do w yrobu  w ide ł ame
rykańsk ich

4 —  ukończoną operację (np. wstępne podku
cie).

In n y  p rzyk ła d  k la s y fika c ji, charak te ryzu je  nam 
Podział i sym bolizację  urządzeń (szaf, półek, prze
gród itd.) w  gospodarce m agazynowej. Stosując 
system m nem oniczny sym bo li lite ro w ych , może
m y  rozk lasy fikow ać w szystk ie  pom ieszczenia ma
gazynowe. Każda część sk ładow a sym bolu sta
n o w i zawsze pow iązan ie z resztą sym bolu  i n ie 
może być rozdzielona. L ite r I, O i Q n ie  używa 
się wcale, gdyż ła tw o  mogą pom y lić  z cy fram i 1, 
O i 2. Jeśli poszczególne szeregi pó łek  czy szaf 
oznaczym y p ie rw szym i dużym i lite ram i alfabetu 
o o trzym am y 23 szeregi. W  każdym  ¡szeregu ma

m y rzędy pó łek  poziome, k tó re  znaczym y k o 
le jn y m i lite ra m i a lfabetu na d rug im  m ie jscu 
sym bolu. W  ten sposób o trzym u je  się: A A  
AB, AC , AD , AE  itd . W  każdym  rzędzie p o z io 
m ym  m am y znowu rzędy p ionow e k tó re  znowu 
znaczym y k o le jn y m i lite ra m i a lfabetu o trzym u
jąc w  ten sposób A A  A, A A B , A A C , 'itd. A B  A, 
ABB. itd . W  k la s y fik a c ji narzędzi stosu jem y me
todę podobieństwa w zględnie zastosowania. W e 
d ług p ie rw sze j m etody grupu je  się narzędzia je d 
nakow e pod względem  ich  ko n s tru kc ji, fo rm y  itp.

edług zaś d rug ie j m etody g rupu je  się narzędzia 
w ed ług  spełn ionych fu n kc ji, np: narzędzia do‘ me
chanicznej ob róbk i m eta li, p rzyrządy do obróbk i 
m e ta li na gorąco itp . K tó rą  z tych  m etody użyć 
zalezy w  danym  przedsięb io rstw ie  ca łkow ic ie  od 
charakte ru  p rodukc ji, skali użycia narzędzi id.
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P rzy zaprow adzaniu system u sym bo lizac ji n a 
rzędzi na leży zawsze pam iętać, że w yb ra n y  sy
stem w in ie n  być je d n o lity  d la  w szystk ich  narzę
dzi, używ anych w  przedsięb iorstw ie .

W  k la s y fik a c ji urządzeń transportow ych , m u
s im y znow u rozróżnić dwa zasadnicze m om enty: 
m a te ria ł przew ożony oraz konstrukc ję . Z tego 
ty tu łu  będziem y m ie li: urządzenia dla m ateria 
łó w  p łynnych , gazowych, sypkich , ja ko  jedną 
klasę; urządzenia dla m a te ria łów  s ta łych  jako  
drugą klasę. W  obu tych  klasach rozróżn ić na
leży urządzenia o ruchu ręcznym  i zmechanizo
w anym  oraz stacyjne. Jedne i d rug ie  o działa
n iu  c iąg łym  i  p rzeryw anym . Jeśli oznaczymy 
pierwszą klasę lite rą  P, drugą klasę lite rą  S, ruch 
c iąg ły  —  lite rą  C, zm echanizowany lite rą  M, 
oraz s tacy jne  urządzenie lite rą  T, to na p rzyk ład  
sym bol d la żóraw ia  obrotowego o. napędzie e lek
trycznym  d la m a te ria łów  sta łych  będzie: SMT20, 
gdzie liczba 20 określa w ie lkość  i typ  danego żó
raw ia . .K la sy fika c ja  m a te ria łów  b ib lio teka rsk ich  
w  postaci czasopism, broszur, książek, raportów , 
oddzie lnych a rty k u łó w  m usi być skrupu la tn ie  
przeprowadzona je ś li m am y z tych  m ateria łów  
korzystać.

K la sy fika c ja  ta m usi uw zg lędn ić  następujące 
stopnie:

1. zasadnicze k la sy  po jęc iow e
2. w ykaz sym bo li podz ia łow ych
3. zestaw ienie porów naw cze sym bo li i nazw
4. podzia ł zagadnień szczegółowych.
W  b ib lio te ka rs tw ie  używ a się sporo różnych 

system ów k la sy fika c ji, schematów, k tó re  m ają na 
celu:

1. log iczny  podz ia ł zagadnień
2. prosty, ekonom iczny i da jący  się ła tw o  sto

sować w ykaz sym bo li
3. dopuszczalność w prow adzen ia  now ych  za

gadnień do is tn ie jącego systemu.
Pom im o, że trudno jest spełnić te w a ru n k i w 

sposób w yczerpu jący, to na jbardz ie j odpow ied
n i okazał się ze w szystk ich  system dzies ię tny 
Dewey'a. W  system ie tym  cała w iedza ludzka  jest 
podzie lona na 10 klas, oznaczonych liczbam i 1 do 
9; klasa 0 jes t zarezerwowana d la  encyk loped ii 
s łow n ików , czasopism itp . w yd a w n ic tw  o charak
terze ogólnym . Każda z tych  klas jest podz ie lo 
na na 10 podklas przez dodanie liczby  10. Każda 
z tych  podklas dz ie li się znow u na dziesięć grup 
przez dodanie liczby  10 itd , W  ten sposób tw o 
rzy  się coraz głębszy podzia ł każdej k lasy  aż do 
najprostszego zagadnienia dale j już  n iepodzie l
nego. Ponieważ w  p rak tyce  użycie  d ług ich  liczb 
ośm io i d z iew ięc iocy frow ych  jest niedogodne po 
jęc iow o, to stosuje się metodę oddzie lan ia  kropką, 
począwszy od lew e j s trony  po 3 cy fry . Na przy  
k ład  pam ięciow e odtw orzenie sym bolu 65858 jest 
trudn ie jsze an iże li 658.58

Tablica.
P rzyk ład  podzia łu  dziesiętnego g rupy 658

658.1 Zarządzenie przem ysłowe 
11 rozw ó j
14 finanse, ko n tro la  finansowa, budżeto- 

tow anie  
16 organizacja

658.2 O b 'e k ty  przem ysłow e

21 dys lokac ja
42 m a te ria ły
23 kons trukc je
24 ośw ie tlen ie
25 ogrzewanie i w en ty lac ja
26 siła
27 urządzenia w y tw órcze  

28 bezpieczeństwo p racy
658.3 gospodarka przem ysłowa. C zynn ik  ludzk i 
658.5 zarządzanie p rodukc ją .

Ponieważ m iędzy poszczególnym i zagadnienia
m i może zachodzić łączność, to dia usta len ia  sym 
bo lu  liczbow ego używ a się obu sym bolów  razem, 
rozdzie lanych m iędzy sobą znakiem  Na p rz y 
k ła d  dla zagadnień przem ysłu  drzewnego p rz e w i
dziany jes t zasadniczy sym bol 674, Jeśli dany 
a r ty k u ł czy książka do tyczy  o rgan izac ji p racy (dla 
któ rego to zagadnienia is tn ie j sym bol 658) w  tym  
przem yśle, to sym bol będzie okreś lony jako  
074:658.

Powracając do zagadnień p rzem ys łow ych  na
leży wspom nieć o kw e s tii dotyczącej przede 
w szystk im  przem ysłu  chemicznego, w ystępu jące j 
jednak rów n ież w  m nie jszym  stopn iu  we w szyst
k ic h  innych  gałęziach przem ysłu  a m ianow ic ie  
różnych  urządzeń transpo rtow ych  w  postaci r u 
roc iągów  wszelkiego rodzaju. Tego rodza ju  urzą
dzenia w ym agają  k la s y fik a c ji i ich  sym bo lizac ji 
zarówno z p unk tu  w idzenia kosztów  w łasnych, ja k  
i u trzym an ia  i konserw acji.

M ó w iliś m y  już  o sym bolis tyce barw ne j ru ro 
ciągów. Jest to ważne z p u n k tu  w idzen ia  o rien 
ta c ji na m ie jscu w  przebiegu tych  rur. N atom iast 
d ia  prac w yże j w skazanych, te urządzenia muszą 
być rozk lasy fikow ane  w yraźn ie  w  postaci ich  od
cinków , stanow iących pewną odrębną całość. Za
sadą k la s y fik a c ji tu ta j będzie podzia ł w ed ług 
przeznaczenia (a w ięc ru ry  wodne, gazowe, po 
w ie trzne  itd.) podzia ł w ed ług  m ie jsca za insta lo 
w ania  oraz podzia ł w ed ług urządzeń obs ług iw a
nych. Na p rzyk ła d  sym bol 16 W  Z—-S142 oznaczać 
będzie ru roc iąg  dla w ody  zim nej (W Z), doprow a
dzanej z urządzenia w ytw órczego  N r. 16 w  w y 
dziale S do apara tu ry  N r 142.

Tu m usim y jeszcze dodać, celem w yczerpania 
zagadnienia k la s y fik a c ji i  sym bo lizac ji, o stoso
w an iu  na szeroką skalę k la sy fika c ji, oparte j na 
sym bolis tyce mieszanej, stanow iące j kom b ina 
c ję  l ite r  i cy fr. Poniższa tabela w skazu je  p rz y 
k ładow o użycie tak iego systemu.

Do zagadnień sym b o lis tyk i należą bezwątpie- 
n ia  w yk re sy  i graficzne w yobrażen ia  z ja w isk  za
chodzących w  życ iu  nie ty lk o  gospodarczym. 
Szerokie zastosowanie te j m etody i  n ieogran iczo
ne m ożliw ości system atyk i s tw o rzy ły  bogatą już  
lite ra tu rę  w  te j spraw ie. N ie  ma p raw ie  ks iążk i 
czy a rty k u łu  o zagadnieniach techn icznych czy 
gospodarczych, w  k tó rych  au to rzy  n ie  pos ług i
w a lib y  się graficzną metodą dla przedstaw ian ia 
om aw ian ia  te m a tó w /1')

W  życ iu  przem ysłow ym  czy hand low ym  sto
suje się dzisia j na bardzo szeroką skalę metodę 
w yk re só w  w  celach sprawozdawczych.

*) Patrz tegoż autora broszurę „Sprawozdawczość w 
przedsięb iorstw ie" w ydaw n ic tw o  Tygodnika Gospodarcze
go Izby Przem.-Handl. w  Poznaniu.
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Tablica  sym b o lis tyk i kon t rachunkow ych

Zasadnicze
Kontarachunki Podkonta

A. G run ty a) grunty t.

2.

g run ty  -— kosz
ty  nabycia 
g run ty  —  u trzy 
manie

B, Budynki a) budynki 1. budynki
2 . ,/ utrzym anie

b) uzbrojenie 1. urządzenia
2. w odociąg i i ka

nalizacja
3. instal. e lek

tryczne
c) ogrzewanie i 1. ogrzewanie

w enty lac ja . 2. w enty lac je
C. M aszyny i Na 

rzędzia
a) maszyny 1.

2.
maszyny 
aparaty elek. 
tryczne

3. 'Urządzenia siły
4. k o t ły  i  piece

b) insta lacje 1. fundam enty
maszynowe 2. insta lacje

c) narzędzia przy- 1. narzędzia
rządy 2. przyrządy

elektryczne
3. m atryce, wy- 

k ro jn ik i
D. Modele, Rysunki a) modele

b) rysunk i
E. Urządzenia a) urządzenia biu-

rowe
b) urządzenia prze

ciwpożarowe
c )  .................

F. Inne urządzenia a) inne urządzenia 1. k o le jk i
2. urządzenia tra n 

sportu
3. samochody

G. Inw estyc je  w a) budynki
4. wozy

toku 3) maszyny i  urzą-
dzenia

c) urządzenia
różne

inż. j . Witowski

Komunikaty i różne wiadomości
Reglamentacja artykułów chemicznych na r. 1949.

(BMP —  4. 1.) Na rok  1949 objęte zosta ły re 
glam ęntacją przez C en tra lny  Urząd P lanowania i 
Dep. P lanowania M . P. i H. następujące a rty k u ły  
chemiczne:
C entra lny Urząd P lanowania:

Pokost n a tu ra ln y  
Karb id ,
Soda am iokalna (kale. i ciężka),
Soda kaustyczna,
Kalafon ia ,
Lepn ik  sm ołow cow y,
O le j antracenow y (karbolineum ),
O le j im pregnacy jny,
Pak,
Smoła drogowa,
Smoła preparowana,
G le jta  ołow iana,
M in ia  ołowiana,

Politura spirytusowa,
Siarczan baru,
M ieszanka m ocznikowa,
Proszek bake litow o-fono l.,
T ransportery,
Uszczelki gumowe,
W ęże gumowe z przekł. i z uzbro jen iem  meta 

low ym ,
Łó j zw ierzęcy,
Aceton,
B a rw n ik i bezpośr. i półw ełn.,
B a rw n ik i kwasowe,
B a rw n ik i kwaso-chrom owe,
B a rw n ik i s iarkowe,
Esencja octowa 80%,
Form alina 40%,
H exam ety lente tram ina,
H y d ro s u lfit F A  (Rongalit)
Kwas oc tow y lodow aty,
Kwas oc tow y  30% techn.
Kwas sa licy low y,
M etanol,
Przyspieszacz MD.,
T ró jch lo roe ty len ,
K le j kostny,
K le j skórny,
O leina,
Stearyna,
M oczn ik,
R edukto ry  tlenow e i acetylenowe,
W y tw o rn ice  acet. ,,Progaz” N r 1,

„  „  N r 2,
a u u N r  3,
.. U ,, N r  4,
„  „  „P erun" N r 1,

A zo tan  baru,
C h lo rek  baru, ^
D w uchrom ian potasu,
D w uchrom ian sodu,
Fosforan tró jsodow y,
Kwas s ia rkow y  techn. i oleum, w  przel. na

100%,
Kwas s ia rko w y  akum ulat. w  przel. na 100%, 
Kwas so lny techn. 30%,
Kwas so lny oczyszczony 33% 
apteczny i spożywszy,
Potaż ka lcynow any,
Siarczan miedzi,
Siarka,
Sól g lauberska ka lcyn.,
Sól g lauberska krysta l.,
Siarczan g linu  14/15 i 17/18,
Siarczan sodu,
W ęg lan  baru,
W oda utleniona,
Fenol k rys ta liczny ,
Kwas benzoesowy,
Sadza aktyw na.

Nowe ceny produktów węglowych.

Na podstaw ie zaw iadom ien ia C entra li Z by tu  
P roduktów  Przem ysłu W ęglow ego—  Oddz. w  Po- 
zna irp , podaje się do w iadom ości nowy cenn ik  
na w ęg ie l kam ienny, b ry k ie ty , m ia ł i  koks za 
1 tor.ę franco wagon stacja odbiorcza, obowiązu-
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ją 'cy od dnia 1. 1. 1949 r. na teren ie  całego w o je 
w ództw a poznańskiego —  dla p ryw ta n ych  przed
s ięb io rs tw  przem ysłow ych, ko rzys ta jących  z ko n 
tyngen tu  Izby  P rzem ysłow o-H andlow ej.

W ęgiel: kęsy, kos tka  (80— 120 mm), orzech I 
(50— 80 mm), orzech I I  (30— 50 mm) —  K l. I i I I  
2.680,—  zł, k l. I I I  —  2.280,—  zł, groszek I  (18— 30 
mm), k l. I  —  1.900,—  zł, kl, I I  —  1.800,—  zł, k-. I I I  
—  1.550,—  zł, groszek I I  (10— 18 mm) k l. I —  
1.600.—  zł, k i. I I  —  1.500,—  zł, k l. I I I  —  1.300,—  zł.

M ia ł: (0— 18 kl, I —  1.150,—  zł, k l. I I  —  950,— 
zł, k l. I I I  —- 700.— ‘zł; (0— 10 mm) k l. I  900,—  zł, 
k l. I I  —  700,—  zł, k l. I I I  —  500,—  ził.

B ry k ie ty  z węgla brunatnego —  2.000,—  zł.
Koks odlewniczy (ponad 90 mm) —- 4.600,—  zł, 

kęsy, kostka, orzech I (ponad 40mm) —  3.700,—  zł, 
w ie lko p ie co w y  —  4.300,—  zł, orzech I I  (40— 20 
mm) —  3.200,—- zł, groszek I (20— 10 mm) —- 
2.800,—  zł, groszek I I  (10— 5 mm) —  2.100,—  zł, 
ko ks ik  (10-—0 mm) —  900,—  zł.

Za so rtym en ty  p łukane  dolicza się należność 
za p łukan ie  w  w ysokośc i zł 100,—■ za tonę.

Urząd p rob ie rczy  p rzypom ina  o obow iązku 
re je s tra c ji

(BMP —  4, 1.) W  c h w ili obecnej is tn ie ją  w  
Polsce dwa urzędy probiercze: w  W arszaw ie  i 
K rakow ie . P ro jek tu je  się u tw orzen ie  w  n a jb liż 
szym czasie now ych  urzędów  prob ie rczych  na 
teren ie Gdańska, Poznania i W roc ław ia .

W arszaw ski U rząd P rob ierczy dzia ła lnością 
swą obejm uje teren w o j. w arszawskiego z m. st. 
W arszawą, lubelskiego, łódzkiego, k ie leck iego  i 
b ia łostockiego, obsługując ponad 535 zakładów- 
firm  ju b ile rsk ich .

Od c h w ili w  prowadzen ia w  życie  dekre tu  z 
dnia 11 kw ie tn ia  1947 ro ku  o p raw ie  probierczym , 
na teren ie całe j Polski is tn ie je  obow iązek cecho
w ania  w y ro b ó w  z m eta li szlachetnych w  urzędach 
probierczych. Każdy w arsztat (jub ile rsk i, posia
da jący kartę  rzem ieśniczą ma tzw. „ im ie n n ik " , za
re jes trow any  w  urzędzie, k tó ry  w ytłacza na swo
ich  w yrobach.

W obec faktu , że pewna część firm  ju b ile rs 
k ich  uchy*la się od obow iązku re jes trac ji, urząd 
p rob ie rczy  przypom ina, że osoby trudn iące  się za
w odow o w ytw arzan iem , przeróbką, nap raw ia 

I ni. M . M O L I C K I  S. z o. o.
Z a k ła d  M e ta lu rg ic z n y

Swarzędz, Śtn. Marcin, tel. 157 

poleca: odlewy żeliwne, arm aturę żeliw - 
nq do pary i wody.

Oplata pocztowa uiszczona ryczałtem

Adre» dia zw ro tu . A d m im itra c ja  „T y g o d n ik a  Go 
«podarczego K iię g a rn ia  W ilg i ,  Poznali łCantaks K-

niem  lub handlem przedm iotam i z m eta li szlachet
nych obowiązane są złożyć w ładzy prob ie rcze j 
przed rozpoczęciem  czynności deklarację  i uzy
skać św iadectwo złotnicze. Z w in ięc ie  przedsię
b io rs tw a  ja k  rów nież zm iana adresu firm y  w in n y  
być podane do w iadom ości w ładzy prob iercze j. 
N iestosow anie się do pow yższych przepisów  po
ciąga za sobą odpow iedzia lność sądową.

Sprostow anie
W  N r. 2/49 „T yg o d n ika  Gospodarczego" w  

artylk, „O b ró t bezgo tów kow y" ostatn ie zdanie 
rozdz ia łu  „obow iązk i uczestn ików " na str. 22 w in
no brzm ieć:

„w ysokość, będzie m ógł regulow ać gołów- 
kcjwo".

M A S Z Y N Y  -  A R T Y K U Ł Y  B IU R O W E
WARSZTAT NAPRAWY

Ulacłaui Ronawskl i S-Ka
P o z n a ń , u l. M la liy A c k le g o  18 . 

Tal. 4 3 -2 5

f f lASZVnV SIUROUIE
Biiu iM Ki oraz Kasy reiesiracyine

Kupno — Sprzedaż — Przeróbki

Centrala Maszyn i Przyborów B i u r o m y c h  
Cz. Filipiak, Poznań, św. Marcin 32, tel. 88-19

I

Cena ogłoszeń za 1 mm na stron ie  4-łam owej z ł 25,—
Ogłoszenia p rzy jm u je  d la  in s ty tu c ji i przedsiębiorstw  państwowych oraz firm  pozostających pod zarządem państwowym  

„P.A.P." Polska Agencja Prasowa, Poznań, Sew. M ie lżyńskiego 8 —  te le fon 42-63.

Redakcja: Iziba Przem ysłowo-Handlowa 

w  Poznaniu, u lica  M ick iew icza  31 

Teł 518-62, 23-65, 23-66.

Ogłoszenia przyjm uje  „P A R “  Polska Agencja 
Reklamy, Fr. Kra jna, Poznań, Fr. Rataj
czaka 7, Te l. 30-80 i 91-58 

i  oddzia ły  K raków , Rynek G łówny 46 — 
Tel. 503-66
Bydgoszcz — A l. 1 Maja 16, Te l. 17-66 
Toruń — ul. Małe G arbary 2 
Katow ice — W arszawska 23, skr. poczt. 
790. — Tel. 34403

A dm in is trac ja : Księgarnia W ila k  Po- 
znań, u l. Kantaka 10 —  Tel. 44-40 
45-00.
Konto P. K. O. —  V  - 4085.
Cena num eru 40,—zł, prenumerata 
kw a rta lna  450,—  zł.

Odbito czcionkami Drukarni Wydawniczej Fr. Krajna, Sp. z o. o., Poznań ,ul. Strzałowa nr 2 a, K-58047


